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Wydanie poranne 


Przedpłata 


na „Głes Naredu* wynesi 
na prowłacjł: miesięcznie 
kor. %70. W państwie nie- 
mieckiem kwartałnie: 10 
koron. W innych państwagh 
kwartalnie keron 12—. 


Numer pojedynczy zwykły 
10 hal. 


Numer niedmielny ilustro- 
wany 14 kal. 


Ogloszenia (iuseraty) przyjmuje upowaźniony przedsiębierca tego działa p. Włodzłmierz Strycharski w biurze inseratowem „Głosu Narodu“ róg ul. św. Krzyża i Mikołajskiej 1. 7. 
Gi miejsca wiersza drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 16 halerzy, — za każdy następny raz 12 halerzy. — Nadesłane po 60 halerzy ed wiersza za każdy rar. — Śluby, 
ackrologi otc. 60 hał. Zamiejscowe ogłoszenia przyjmuje: we Lwowie S. Sokołowski, pasaż Hausmbnna, w Wiedniu Haasenstein 8 Vogler, (także w Hamburgu, Frankfurcie 
nad Menem, Berlinie, Lipsku, Wrocławiu). — M. Opelik, R. Messe, M. Duke$; H. Schalek, w Paryżu C. Adam rne de Varenne 88. 
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Koniec klęski. 

Urzędy bndowli wodnych są jaż ustanowione, 
a energiczne postanowienie namiestnika, posuwa 
aaprsód sprawę bardzo zaniedbaną, a dotychozas 
bardzo niedołężnie prowadzoną. Trzeba było ol- 
trzymich powodzi i miljonowych sukód, aby prze- 
konać rząd, że ciągle powtarzające się żądanie 
Galicji, o uregulowanie jej systemu rzecznego — 
mie jest ani kaprysem, ani „zamachem* na fan- 
dasse państwowe, ani niepotrzebnym zbytkiem — 
aie koniecznością nienchronną — a wydatki na 
ten cel poniesione, są jedną z Bajkorwystniejszych 
iawestycyj, jakie skarb państwa zdziała. 

Można mieć nadzieję, że roboty rozpoczną 
się szybko i o ile możności wazędzie, aby nie 
powtarzać błędów dotychosasowych, kiedy to ba- 
dowle prowadzone małemi partjami, trzeba było 
€0 roku naprawiać, bo je powódź co roku nad- 
werężała, lub burzyła. Feraz program robót jest 
jat ułożony, na csele kraju stoi esłowiek świa- 
domy swego zadania, sprężysty i pełen iniejaty- 
wy, kossta są dokładnie obliczone i chodzi tylko 
e to, aby inżynierowie spełnili swój obowiązek 
samiennie t rozumnie. Nie wątpimy ani o ich 
dobrej woli, ani o ich wiedsy fachowej, trzeba 
tyłko trochę więcej energji i samodzielności — 
a może wreszcie kraj nasz uwolni się od stra- 
Bzłiwej klęski, która go systematyeznie rujnowa- 
ła, wyezerpując jego ekonomiczne siły, zmnsua- 
jąc tysiące ludzi do szukania ratankn prued gło- 
dem i nędzą w wychodźtwie. 

Przy regulacji rsek nie należy zapominać, 
że Kraków ma swoje specjalne wymagania i po- 
iczeby, które powinny być uwzględnione, nietyl- 
ko ze względu na materjalne stosnnki miasta, 
aie także z powodu jego wyjątkowego stanowi- 
ska, jako metropolji polskiej kultury. Praedsta- 
wiciele Krakowa w Sejmie i Radsie państwa, a 
prsedewssystkiem Rada miejska, powinni pamię- 
tać o tem, teby Krakowa — jaż nie skrzywdzo- 
ao — bo któżby miał w tem interes — ale żeby 
Kraków dostał wszystko, co mu stę należy. 


WOJNA. 


Obecna sytuacja. 
Sytaacja na piacn boju zupełnie się zmieniła. 


Obie armje: japońskie I-sza pod jenerałem Kuro- 
ki i Il-ga pod jen. Oku nietylko zaniechażły for- 
sewnego marszu na Liaojang i Mukden, ale Ścią- 
gnęły wysunięte naprzód oddsiały, a nawet roz- 
poczęły odwrót i to s głównemi siłami. Co mogło 
wpłynąć na tę zmianę strategji japońskiej, dzia- 
łającej dotychesss z matematyczną pewnością ? 
Jeden powód jest niewątpliwy. Ulewne, długo- 
trwałe deszcze, które swykle padają w ceerwoun 
1 lipcu, zaczęły padeć wcześniej niż zwykle, bo 
już teraz w majn, prses co powstały takie roz- 
topy, że ruchy większych oddziałów, a zwłaszcza 
artylerji, są wprost niemożliwe. Drugim może 
być cholera, która, jak twierdsą Rosjanie, miała 
wybuchnąć między Japończykami, ssersyć się 
gwałtownie 1 zabierać setki ofiar dziennie. Ten 
jednak powód na przebieg akcji wojennej wpły- 
wać nie może. Trzeba zatem preypuścić, że Ku- 
ropatkin rozpoczął wresscie działać i posunięcia- 
mi swoich wojsk Ra szachowniey wojennej, zmu- 
ait armje japcńskie do zmiany pierwotnego pla- 
ma, które się wcale s nim i jego wojskami nie 
łiczyły. $ 

W tej chwili pogyeje obu armij nieprzyjaciel- 
skich są następujące : pri 

Issa armia japońska ściągnęła wysunięte na- 
przód w stronę Liaojang strate i pałki do Feng- 
wangczong i zaczęła tam sypać szańce; przessła 
więc z akcji zaczepnej do odpornej. 

A mianowicie 2 dywizje obozają w samym 
Fengwangczeng, a 3 cia na północnym wschodsie 
ed tego miasta. Na przeciw I-ej armji japońskiej 
stoją główne siły rosyjskie na przełęczy i w wą- 


Kraków, Czwartek dnia 26 Maja 1904 r. 


, wozach Motien, gdzie się 16ż. obecnie główna 
kwatera rosyjska znajduje. Przednią straż two- . 


rzy jenerał Miszczenko z 4000 kozaków, który 
ntrzymuje łącaność z wysuniętymi oddziałami ka- 
walerji japońskiej. 

I-ga armja japońska samiast ruszać dalej na 
północ na Liaojang i Mukden, połączyć stę z I 
armją i uderzyć na Kuropatkina, jak było przed 
tygodniem zamiarem japońskiego jeneralnego szta- 
ba, ściąga powoli swoje siły s Pitaewo, Porta 
Adams i Palantien, aby obleds od strony lądu 
Port Artura. Część II-giej armji maszeruje na 
Kinszu, które jest jeszcze w ręku rosyjskiem, a 
główne siły usadowiły się na praesmyka między 
Kinczu i Talienwan, tylko 5 kilometrów szere- 
kim, który właśnie między tymi dwoma porta- 
mi leży, Mapka to położenie najlepiej objaśni. 

Korzystając s tego arcywygodnego położenia 
pracują obeenie Japończycy od Kinczu do sato- 
ki Talienwan a więc od morza do morza, nad u- 
tworseniem linji obronnej. Kopać tam w ziemi 
niejmożna, bo są tam same lite skały. Wsięli się 
więc Japończycy na sposób i s worków wypeł- 
nionych piaskiem porobili obwarowania, na któ- 
rych umieścili działa szybkostrzelne. Skrzydła 
tej linji obronnej stanowią okręty, które s Ta- 
lienwan i Kinesa mogą ostrzeliwać nieprzyja- 
eiela. Nieprsyjacielem tym jest jenerał Stössel 
z załogą Portu Artnra, która składa się z 2 dy- 
wisyj; jest to więc siła dość znaczna. 

Znaczenia oblężniezego w stosunku do same. 
go Portu Artura pozycje te nie mają; dzieli je 
od zewnętrznych fortów portu jeascze daża od- 
ległeść 40—50 kilcmetrów ; zapobiegają więc 
tylko dywersji ze strony jen. Stóssia i otaczają 
go oraz nniernehomiają. Obecnie tylko w obrę- 
bie tych 50 kim. może pozwolić sobie na jaką: 
kolwiek akeję. Prawdopodebnie zetrze się u Ja 
pończykami pod Kinesa, aby syskać na czasie 
t odwlec o ile możności stanowczą chwilę: oblę- 
żenia Portu Artara. 


Port Artura. 


W Wiednia nkasała się broszura pt. „Rosyjskie 
wojenne porty w Azji Wsohodniej*, zawierająca 
również wiele ciekawych zsenegółów o Porele 
Artura. — Autor oblicza, te rosległość frontu 
lądowego tej twierdsy wynosi 20 kilometrów. — 
Rosjanie musieli rozsuerzyć linię fortyfńikacyjną, 
jaką zbudowali Chińczycy na wsgórzach wWyso- 
kieh 120 do 190 metrów, gdyż okauało się, że 
od zachodu i od półuosy twierdza jest obwaro- 
wang niedostatecznie i to też spowodowało szybki 
jej upadek w rcku 1894. Zaopatrzenie twierdzy 
w wodę do picia pruedstawisło ogromne tradno- 
Ści, albowiem jeziora, & szczególnie strumienie, 
sprowadzające wodę do basenu Portu Artura, są 
na kaltnrach chińskich, użyźnianych kałem ludz: 
kim i mają wodę, nie nadzjącą się supełrie do 
picia. Rosjanie n stóp Złetej Góry przystąpili w 
roku 1902 do koparia studni, a następnie do za- 
łożenia wodociągów i budowy nuwych cystern. 
Czy przed wojną nkończono te roboty, aiewiado- 
mo, w każdym razie cysterny leżą poza właści- 
wym terenem fortyfikacji, eo własnie stanowi ich 
ujemną stronę. Od strony morza dla Japończy- 
ków jest położenie jak najkorzysiniejsze. Jeżeli- 
by zajęli cieśninę i port Dalny, mogliby się a- 
fortyfikoweć nietylio w samym porcie Dalay i 
Tal enwanie i odciąć port Artura, ale sami sna- 
leźliby stę jak w dobrse obwarowanej twierdzy, 
a wszelkie usiłowania Rosji przyniesienia od stro- 
ny lądu odsieczy portowi Artura byłyby beze- 
woene. Przeciwnie od strony morza Rosjanie mo- 
gliby przyjść s pomocą twierdzy, do tego po- 
trzebna jest jednak Rosji nowa fota. Diatego 
więc do lata los portu Artara musi się rozstrzy- 
gnąć, to jest przed pruybyciem nowej fłoty ro- 
syjskiej na wody wschodnio azjatyckie. Flota 
ta, gdyby port Artura upadł, znaiazłaby się w 
ogromnem niebespieczeństwie, gdyż na każdy 
sposób brakłoby jej punkta oparcia, jakim jeat 
koniecznie port wojenny dla floty wojennej. Od 


Rek XII. 


losa satem portu Artura i od przebiega wojny 
lądowej zależy, czy Rosjanie wogóle wyślą nową 
flotę na wody wschodnio-azjatyckie. 


Komu sprzýj ahy ? 


Z powodu artykułu, samieszczonego w „Gło- 
pie Narodu“ pod powyższym tytałem — otrzy- 
mujemy następujące uwagi: 

Rostrząsające pytanie, kto jest dla nas gro- 
źniejssy: Rosja, czy Niemey — wydaje mi się: 
1-0, że życie konstytucyjne, choćby nawet pod 
niemieckim uciskiem, prostuje i wyrabia chara- 
ktery, które pasą się 1 upadlają pod rsądami 
przewrotnego rosyjskiego czynownictwa; f-o, że 
w rasie przyłączenia Królestwa Polskiego do 
Niemiec, cena siemi by się podwoiłs, co na 20 
miljonów morgów, które Królestwo posiada, uczy- 
niłoby najmniej 2 miljardy rubli, czyli 6 miljar= 
dów koron, o które majątek ogóła społeczeństwa 
polskiego by się powiększył; 3 o, że Niemey po 
zajęcia Warszawy i brsegów Wisły, mając gra- 
nice wschodnią strategieznie sabegpieszoną, nie 
miałyby powodu bać słę ustawicznie, jak terat, 
o swoją okolicę, więc zmieniłyby radykalnie te- 
raźniejszy system gormanizacyjay ; i wreszcie 4-0,. 
że Polacy, syskawssy w parlamencie niemieckim 
120 krzeseł, staliby się partją polityczną, 2 któ- 
rą rząd byłby zmuszony poważnie się liczyć, 
praeto do większych nstępstw byłby skłonnym. 
A zresstą „tempora mutantur, et nos mutamar 
tn illia“. w 

LJ 5 * 

Nass szanowny korespondent porusza kwestje 
przysałości równie odległej jak mało prawdopo* 
dobnej. Nam jednak nie chodsi o to eoby się 
stałe, gdyby Prusy zabrały Królestwo, ale jak. 
sobie radzić u obecnym stanem rzeczy, który 
według wszelkich lndskich obliczeń trwać b;dzie 
bardzo dłngo. Więs powinniśmy przedewszystk!em. 
uważać, jak należy sią osłaniać prred niebespie- 
czeństwem rosyjskiem 1 niemieskiem, jak skapieć 
i erganisować sły narodowe. Idąc jednak sla- 
dem autora powyżej samiesztzonych uwag i ba- 
dając kwestje, esy lepiejby nam było, gdyby 
Królestwe aabrali Niemcy, moglibyśmy dojść ró- 
wnie łatwo do resniiatów wprost odmiennych. 
Być może, że cena siemi by się podniosła, — 38- 
pewne jednak nie w takiej proporcji, —ale jedno- 
cześnie eały przemysł Królestwa byłby zrajno- 
wany, a s samego rolnictwa żaden naród na świe- 
cie teraz już nie wytyje. Powtóre, któż nam s8- 
ręczy, że Niemcy tak samo nie stworzą ustaw 
wyjątkowych, kołonisacjł i t. p. w Królestwie ? 
Znależiiby odrasa podatny materjsi w tamtej- 
ssych żydach; a wrezscie — argument moga naj- 
ważniejszy — skoro Niemcy zagrabią Warsza- 
wę, Litwa i Ukraina będą już bez żadnego opar- 
cia i staną się łapem rusyfikacji... 

Wssystko to jednak są tylko przypuszczenia 
bardso fantastyczne, na których niepodobna o- 
pierać żadnej poważnej pracy narodowej, obli- 
czonej na dłuższą metę. Dla nas nejlepiejby by- 
ło, gdybyśmy mogli własnemi siłami oprzeć 
się sarówno Niemeom jak Moskalom. Przecież 
kiedyś sprawiedliwość musi nam być wymie- 
TŁORA... 


Gdzie obiecany język polski? 


RozporządzeBie co do języka wykładowego w sszołach 
kadechich. Język madziarski i chorwacki stają się 
językami wykładowywi dla przedmiotów niewoieko- 
wych. — Dlaczego pominięte Jeyk polski? — Hr. 
Duiedzszycki żądsł w styczniu 1904 r. arobienia ję- 
zyka polskiego wylładowym. — Minister wojny priy- 
rzeka to szcbióć. — Niessdowolenie Niemców, których 
straszy „duch narodowy”. — Radość przedwczesaa 
Polaków. — Delegat-rangwinik. — Administracja Woj- 


aś 


O 2 s dr'a 26 maja 
skowa nie okazuje dobrej woli. — Puksjmy i żądaj)my 
po raa wtóry! 


Nasz korespondent wiedeński (MHm.) pisze: 

Stosownie do przyrzeczeń, porobionych przez 
ministra wcjny Pittreisha delegatom węgierskim 
w ciągu sesji na rok 1904 (obecna sesja załatwia 
budżet na rok 1905), wydano teras rozporządze- 
nie w sprawie jęsyka wykładowego w sakałach 
zadeekich. Owo roaporaądrenie postanawia, że 
w askołach kadeekieh na terytorjam węgierskiem 
językiem wykładowym będzie niemiecki i węgier- 
ski, w dwóch szkosach kadeckich na terytorjam 
Chorwacji i Slawonji język niemiecki i ehorwa- 
oki, w szkołach kadeskich w ebrębie Austrji na- 
tomiast język niemiecki posostsje i nadal wyłą- 
esnym językiem wykłaźowym. 

Wobee tego trseba wapytać, eo się stało 
z obietnieami, jakie w sprawie języka polskiego, 
czeskiego, tudzież innysh złożył minister wojny 
dnia 13 stycznia 1904 r.? 

Na posiedzenin komisji budżetowej austryae- 
kiej d. 13 stycznia 1904 delegat Wojciech hr. 
Jzłednezycki „zaznaczył, że narodowi polskiemu 
w Aaetrji zależy ia utrzymania jednolitości 
3 oolewośuż armji. fuiitgey polscy pragną uchro- 
nić srmję cd zatargów narodowo-politycznych. — 
Żyesg tuż subie, by stosunkowo więcej młodsi- 
ży stanu sredniego z Galicji (dlaczego nie po- 
wiedzieć: Polsków? Przyp. aut.) pońwięsało 
się iaie służbie wojskowej. By się jednak tak 
stało, zarząd wojskowy musi porobić tym mlo- 
dziekeom niat mia odpowiednie. Bardzo ważne- 
mi są szkoy „0inekig. Należy pamiętać, że nie- 
tylko ua Fęqwab, ls również i w Galicji ję- 
zykiem WpŃiel owym w uskołach Średnich nie 
jaat język nie ccrti. Naiedatoby zatem ułatwić 
prejela do *ze51 Wadeskieh dzięki językowi wy- 
timiowemiu w «lada " wstępnych. Kto wie, esy 
nie bydoby słuszna: kilka prsedmiotów niawoj- 
<zowych nasozać w szkołach kadeckich nie po 
ojemiecku, sle w języku danego kraja np. w 
irealicji pe polsku. 

Ządauie hr. Dzieduszyckiego poparł delegat 
dr Kramars, domagając się, by w szkołach ka- 
deckieh na terytorjaum Czech i Moraw wykłada- 
no część przedmiotów po eseskn. 

Minister wojny Pitreich zaraz na tem samem 
pusledseniu zabrać głos w owej sprawie i oświad- 
czył, że w zasadzie nie ma nie prse- 
z„łwko temu, by poszczególne przed- 
mioty w ykłedano w językach krajo- 
wych. 

Owo oświadzzenie ministra wojny weniesiło 
wówezas t. j. przed esteroma miesiącami niesa- 
dowolenie wśród polityków i publisystów niemie- 
ckich. Zarzocano ministrowi, że dąży do poly- 
glotyzmu w armji. „Neue freie Presse“ pod datą 
18 stycznia 1904 r. pisała: 

„Zakład uwakowy wojskowy, w którym trzy 
albo cztery przedmioty będą wykładane po sse- 


BE e Oi SRA 


„sŁOR WRARODY 


sku, polsku albo shorwacku, jest dla kadeta-Niem- 
ea wręcz niedostępnym. Z natury rzeszy takie 
askoły muszą się stać zakładam! wychowawezy- 
mi tysh narodowości, w którysh jęsyku odbywa 
się wykład. A z chwila, gdy nanssyciele i utanio- 
wie będą jednej i tej samej narodowośsi, żaden 
rozkaz ministra wojny mie sdoła zapobieda, by 
ów zakład nie stał się narodowym i w daushu, 
jaki w nim panuje*. 

Natomiast delegatów polskieh scehwytał sobie 
jenerał Plttreich za serce. Poseł dr Dulęba, któ- 
ry w 1903 r. otrzymał po raz pierwscy mandat 
delegacyjny, na łamach „Kraja“ petersburskiego 
wynosił ministra wojny pod niebiosy: „Lady (ey- 
tuję doałownie Przyp. aut.) — mówił dr Dulę- 
bę — należąse do monarchji Habsburgów, nie 
będą się jug dziś potrzebowały obawiać, iż słażba 
wojskowa może być wyzyskaną jako Środek ger- 
maniaatorski. Prawa narodowodsiowe zyskały zu- 
pełne uwzględnienie. Oficerowie muszą znać ro- 
dowity język swych żołnierzy. W szkołsch woj- 
skowyeh, w wewnętrznej administracji wojsko: 
wej języki krajowe, a więc i polski, zyskują ua- 
leżne prawa“. 

Dr Duięba musi być sangwinieszym optymi- 
sią s natury, przedstawił bowiem obieiniee mi- 
nistra wojny w świetle bardziej różowam, niż się 
dsiało w rzeczywistości. 

Lecz nawót chłodniejszy „Czaa* krakowski 
pod datą 19 stycznia 1904 r. był rad, że „admi. 
nistracja wojskowa bynajmaiej się ducha naro- 
dowego w armji nie obawia, a (?!?) przestwnie 
sądzi, że dopiero ten duch wpol w armję praw- 
dztwy entnzjazm i wzmocni jej moralną siłę”. 

Optymiści polscy, zapalni i mniej aapalni, nia 
mieli słuszności, ckhwaląe ministra wojny. Z roz: 
porządzenia, wydanego teraz dla szkół na Wọ- 
grzech i w Chorwseji, wynika, że administracja 
wojskowa zapomujała o Polakach i Czschach. 
Ktoś może powie, że nie rozważyła jeszezo Sprawy. 
Prsepraszam | Sksro rozpatrywała reformę języ- 
ka wykładowego dle Madziarów i Chorwatów, 
mogła za jednym zachodem pomyżieć o Polakach 
i Czechach, boé ta ref.rma opiera się na tym 
samym fandumeneie i możnaby ją rozstrzygnąć 
według takiek samych sasad. 

Czas miano w ministerjam wejny, miano ró- 
wnież i sposobność. Nie miano — jak się poka- 
zuje — dobrej woli. Sądzono w „szarym doma“ 
na wiedeńskim „Am Hof*, że można zbyć nas 
obietnicami. Myln» rachuba! Delegaci polscy 
mnuisą teraz, zrani przyjdzie GAWIB givsoganie 
w sprawie kredytów wojskowych, do9uugać sią, 
by w skoiach kadeskich galieyjskich wprowa- 
den» język polski jako wykładowyj dla paru 
przedmiotów niewojskowysh. 

A delegatom polskim przypomina o tej spra: 
wie ogół polski! 


Ne. 145 


Wieley ludzie o żydach. 


H 


Słynny filozof Jan Fiehte w dsiele swem 
traktującem o „francuskiej rewolneji* — wyra- 
ża o żydach następujący pogląd: 

„Praóz wszystkie niemal kraje łaropy ros- 
przestrzenia się wrogo usposoblone „tułacze pań- 
stwo“, które pozostaje ze wszystkim! w ciągłej 
wojnie, a które gdzieniegdzie w strastliwy spo- 
sób przygniata obywateli — to.. żydostwo. 
I nie sądzę, iżby żydostwo było dlatego tak 
straszliwem, ż6 stanowi silnie zwartą falangę — 
lecz dłatego, że sbudowanem jest ono, jako ru- 
chome państwo na nienawiści całego ro- 
dzaju Indzkiego! 

Naród, u którego najmarniejszy nawót czło- 
wiek ma więkaze w historji snacąenie — ani- 
żelł u innych narodów człowiek największy; w 
narodzie, który we wszystkich innych narodach 
upatruje swoich historycznych nieprzyjastół, po- 
tomków tych, którzy go z ojesyzny wygnali — 
taki naród pozbawił siebie dobrowolnie wss el- 
kiego szlachetniejszego ezucia i łą- 
azności z ludzkością... Żydostwo, które 
z nami nie dzieli nie ani z seres, ani z duszy, 
które w swych prawach i obowiązkach oddzie 
się od nss i sięgu nawet do duszy Boga wszach- 
ludzkości — eskamotując wszystkie korzyści na 
reece swego agoizmu — taki naród nie może 
być innym, tylko takim, jakim jest i od takiege 
narodu, nie można spodziewać się więcej ponadto — 
ce widzimy... W kraju, gdzie nawet nisograniezenie 
panujący cesars czy król — nie może mi odebrać 
ojcowskiej szdyby, gdzie nawet przeciw najpo- 
tążniejszym ministrom mogę obronić moje pra- 
wo obywatelskie — pierwszy lepszy żyd — je- 
sli ma się podoba, jest wstanie obrabować mnie 
sezkarnie. 

Niechaj mi zatem nikt nie mówi o toleram- 
cji, o prawach ludzkieh i prawach obywatelskich 
waględem żydów, gdyż uesucie moje byłoby pree- 
ciwuem naturae ladzkiej, gdybym te piękne sa- 
sady chciał w pełni stosować do tych, którzy ua 
najprymitywniejsz” moje prawa ludzkie nastają ! 
Żydcstwo u nas — jast to państwo w państwie... 
Dajsie im równe prawa obywatelskie 2 zobsesy- 
cie, jak je przestwko wam wykorzystają... 49 
im (żydom) praw lndzkieh odmawiać się nie po- 
wiunug, na fo zgeda; wszak są ludźmi a ieh nie- 
prawcść i piesprawiediiwość nie cpowaźnia nas 
do uaśladowaniś ieh, do zrównania się pod tym 
względem z nimi. Ażsby im jednak dać równe 
prawa obywatelskie — bez oczywistej szkody 
dla nas — trzebaby wpierw odmienić głowy na 
ish kadłubach, s więc powsadzać takie, z któ- 
rychby ani jedna nie hołdowała dotychczasowym 
zasadom i pojęciom żydowskim. Poniewa? to jest 


CYGARNICZKA 


47 (Ciąg dalszy). 

Jeśli Staszka mnie kocha, to już jutro nie 
pójdzie do tej podłej fabryki... i pewno nie pój- 
dzie, bo przecież nie snajdzie zaraz drugiego ta- 
kiego jak on, co to jest czeladnikiem, matka ma 
własne przedsiębiorstwo, a brat będzie segarmi- 
straem... przecież ona wie, że to wielki honor 
dla niej. 

Wieszorem tegoż dnia zaszedł do Żagielskieh, 
zastał ich przy wieczerzy jedzących pieczone kar- 
tofle ze surową kapustą, dzień bowiem był po- 
stny. 

— A możebyś Stefanie skosztował ? 
prosiła go Stasia. 

— Dziękuję — odparł chmurmy — najadłem 
się zmartwień i wstydu aż potąd — pokazał na 
gardło. 

— (06ż takiego? spytała, jedząc dalej. 

— Wysłuchałem eałej litanji wymysłów i zło- 
rzeczeń. 

Zmiesuała się stara, bo derozumiała się, że 
mówi o stolarce, a że nie chciała, by Stasia wie- 
działa o tem, przemówiła, siląc się na uśmiech: 

— Ktoby też brał do serea wszystko 6o plo- 
tą zła jezyki... Plunąć na te bajdy i koniec. 

Te słowa zwróciły uwagę Stasi i spytała 
znieeiarpliwiona : 

— (oś wy taicie... co mówili, Stefanie, i kto ? 

— To nie mówiła el matka? — udał żdmi- 
wienie — a prsecież dsiś majstrowa otworzyła 
wszystkie upusty na ciebie... I po eo było iść 
do niej ? 

— Poszłam zapłacić za szybę — nsprawie- 
dliwiała się matka, a że ta baba ma zły jęsyk, 
na to nie poradzę. 

— Dlaezego mama nie mi nie powiedsiała ?— 
rzekła z wymówką. 


ge 


— Po cóż ci powtarsać plotki i oszczerstwa... 
czy mało masz swoich kłopotów ? 

— Zawsze lepiej wiedzieć — odparła chmur- 
ne — i to ją) wymyślanie podłe tak ciebie zmar- 
twiło, Stefanie ? 

— Gdyby tylko jej gadanie — westehnął — 
ale najgorsze, że jest w tem pewna racja. 

— A to ciekawe — zaśmiała się Stasia ało- 
śliwie — no, ezskam. 

Stefan stę zawahał, ale pomyślał, raz trzeba 
skończyć tak, albo inaczej, i odkaszlnąwszy mówił: 

— To, co mówiła, żeś ty zmarnowana, ja 
w to nia wierzę, boś mi przysięgła... 

— No, no, dziękuję ci za tę wiarę — po- 
wiedziała drwiąco — i cóż dalej ? 

Trochę się tem zmieszał, ale i zawxziął się, 
by wszystko wypowiedzieć, 

— Ale ona ma rację natrząsać się z ciebie, 
jako jesteś cygarniezką... 

— Cóż w tem słego!? — zawołała — nie 
kradnę, nie oszukuje... nezciwie zarabiam na ka- 
żdy grosz. 

— Niby to tak, ale zawsze ty cygarniczką... 

— A ozy nie pytałam ciebie? Nie radziłam 
się? I sam powiedziałeś: dobrze. 

— To prawda... ale byłem głupi, teraz to 
widzę i poznaję. Wlazłaś ty w błoto, że ani u- 
myć się, ani wybrnąć z niego. 

— I eóż mi powiesz? — spytała poważnie. 

— To jest tak... wróć się póki czas... porzuć 
fabrykę... pracuj gdzie ehcesz, byleś nie była 
tygarniczką, bo już niewytrzymanie co ja zno- 
szę. 

— Ale mnie się nie spytasz — mówiła e go- 
ryczą — 60 ja połknę łez, ile i jakie znoszę wy- 
awiska, jak mnie sromocą i hańbią... 

— Więc rzuć... 

— Dobrze... a kto da mi jeść? kto utrzyma 
familję ? gdzie anajdę zarobek ? 

— E, kto chce psa uderzyć ten kija znajdzie... 
możesz być w szwalni, nająć sobie izbę gdzieś 
pod miastem, przebiedować esas jakiś... 

— I mrseó głodem — saśmiała się, — Hej, 
gdybym ja sama była, tyle by mnie i widziała 


fabryka, ale nie wyrasucę pod płot matki i ro- 
dzeństwa. 

— A nie mogłabyś żyć oszezędniej, bo to wi- 
dzisz Staszka, jak przylgnie do ciebie to błoto 
cygarniczek, już się nie pozbędziesz. 

— Jak miglio przylgnąć, to już i przylgnę- 
ło — powiedziała chmurna. 

— Zawsze czas się cofnąć... alboż nie mogia- 
by Julka iść w służbę, Jasiak do terminu... 

— Nie rozporządzaj się mną — zawołała Jal- 
ka — mam ja swego opiekuna. 

— A chociażby i tak było jak mówisz, te 
z czego żyć? Z tych marnych dwunastu koron 
ze szwalni, muszę się ubrać i nakarmić... potraf 
ty taką sztukę. 

Czuł Stefan, że nie poradzi Stasi, zabrakło 
mu też argumeutów, więc rzekł nie bez gniewu: 

— Jak sobie życie urządzise, to twoja rzecz... 
ale to ci powiadam wyraźnie, że nie możesz być 
dłnżej cygarniezką, ¢o nie, to nie! 

— Bo i co? — spytała blada. 

— Bo... bo nie mogę się wiąsać na całe ży” 
cie z cygarniczką. 

— A czy cię kto zmusza? — zaśmiała się 
sucho, ale czuć było, że dławią ją lzy — nie 
chcesz, to mie żeń się. Tyś wolny i ja także. 

— I tak mnie lekko się pozbyważz ? — za- 
wołał z żalem — po naszem narzeoreństwie rzu- 
casg mnie jak łach jaki! 

— Nie ja pierwsza, sam chcesz tego, to sza- 
kaj sobie lepszej. 

— Pomiarknj jednak Staszka, eo ja znoszę... 
Nie ma dnia ni godziny, aby mi ktoś nie ćwi- 
knął w Oczy: cygarnieczką! Nawet są podlecy, 
co krakowiaki wyśpiewują, jako cygarniczkę zë 
gros każdy kupi... tak eo mam robić? 

— Znaleść sobie a — mruknęła łagodniej 
bo odczuła jego przykrość. 

— Ej, rzuć Stasska fabrykę, eo ei po niej.. 
i znów będsiera się kochali, 

— Nie... nie może być, i nie proś mnie na 
próśmo. Najadłam się biedy, kiedy mama sach 
rowała.. nie sheę jej. 

(iag dihay amstąph. 
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ié osoby każdego stanu i bes 
łka. — Zgłoszenia nadsyłać pod: 
B. 65“ das Annoacee Burean 
„Merkur“ Stattgart, Bergstrasse, 
1118 82 54 


PD Pw O ON E 


W Krakowie) 


Nisocenioną książką, która powinna być w każdym domu, 


Żywoty Świętych Pańskich. 


W polskim języku wyszło kilka Żywotów Świętych. Są to jednak książki 
duże 1 drogie. Nie każdy ma czas na czytanie ich. nie każdy może je kupić. 


; polena się Wydaliśmy dlatego żywoty napisane krótko i treściwie, a cena ich jest dla 
HOTEL POLSKI najbiedniejszego przystępną. Są to 
e r 
et kole ZYWOTY SWIETYCH 


rzy alicy Fleryańskiej 


(obok bramy Floryańskiej). 
osiada pokoje od najwykwintniej- 
ksych do najskromniejszych ; ceny 
dzo przystępne, od 68 ct. za pokój. 
aga! Na miejsen znajdcje się 
slefon Nr. 469 do użytku Gości, 


pstkich głównych miast całej 


w obrębie Krakowa jak i dol 


z dodatkiem rozmyślań, modlitw i rycin. 
Napisał je 
ks. J. Łukaszkiewicz, Honorowy kap. Banyliki Lor. 
Nabyć je mośna w każdej księgarni i handlach papieru, ua bardxo 
mieką cemę. Egzemplarz mający 759 stron druku i 865 obrazków, ładnie 


eprawny w połskórek kosstnje tylko 8 korony; w limłtacyę skóry szagrynewej 
z grzbietem skórzanem o brzegu z pozłótki kruszczowej 8 korony 60 halerzy ; 


Austryi. 1777 


AnA 


Miejscowość kapielowa 
yśnie Orużbaki 
na Węgrzech (Spisz), 
Pyszuem położeniu między górami, 
pośród lasów świerkowych. 
M wieków zuane Termy szozególnie 
zez swe nadzwyczajna skutki w re 
mętyzmie, chorobach nerwów, skór- 
yeh, astmie i wszelkich chorobach 
pbiesych. Dia osób osłabionych po cię- 


iej chorobie, czyste, świerkowe po- 
etrze. — Sezon zaczyna się 23 maja 


w lmłtacyę roge bawoiege z pozłótką kruszczową 4 korony KO hal.; w oprawie 
wapaalałej z Imitacy! kości słouiewej, z brzegiem złoconym i o eleganckiem 
wykończenin, nadający się wybornie jako podarunek okolicznościowy 6 k. 20 h. 


Do nabycia m kaźdego księgarza lub intoligatora, — jakoteż wprost 
w księgarni J. STEINBRENERA we Wimperku w Czechach. 1123 9 0 
GPW "7 AZ. JAW: 


Kręgle i Kule 


z drzewa „Lignum Sanctum* i zwykłego 
polecają najtaniej 1644 4 13 


Reim i Spółka 


Rynek 37 Kraków Linia A-B. 


Q0000000©0000©00000000000 


MOEI 


a kończy się 15 września. © r a 
eony |© Magazyn towarów wschodnich o 
obg.— Bliższych wyjaśnień udziela e e , 
EA a iompo w | firmy Dr. Nieć i Spółka e 
Podoliniec. 2055 2 6 o k ; o 
a w Krakowie, Rynek 26 


Kto lubi 


bez piegów, delikatną twarz, mi 
ką, elastyczną skórę i różową płeć, 
niech używa eodziannie znanego 
medycznego 


BERGMANNA 
HYDŁA LILIOWEGO 


(marka ochronna: 3 górnicy) 
Bergmana & Co., Dresden u. Tetsohen 
a/L. 


Q chińskie, japońskie i bośniackie, nadające się do użytku @ 
© ina podarunki imieninowe, urodzinowe, ślubne itd. € 


o Cyzelowane i rzeźbione w miedzi i mosiądzu, posrebrzane i pozławane, © 
8 inkrustowane srebrem w drzewie i złotem w stali, wykładane perłową 4% 
masą, filigranowe ze Srebra, ze stambułskiej glinki, zegarki damskie 

i męskie, papierośnice, breloki, cygarniczki. fajki, rączki. laski, wazy, 
wazony, lusterka, imbryki, ramki, szkatułki szpilki, bransoletki, łań- 
© cuszki, broszki, spinki i kolczyki, tace dekoracyjne, serwisy na kawę 
© i herbatę, fajki stambułskie, fajczarnie, taburety i t. d. 
g Hefty wschodnie srebrem i złotem na jedwabin, suknie, geze ì atłasie, €% 
ehustki, szaliki, szarfy, krawaty damskie, jagiuki, šuawki, paski, 
torebki, pantofle, serwety, kapy, poduszki, patarawki, fezy, przody do © 
© sukien, aplikacye, hafty dekoracyjne. 
Jedwabne. półjedwabne i bawełniane o wschodnich wzorach bezy (ma- 


Do nabycia po 80 hal. w Krako. 
wie w aptekach: M. Proń, Karol 
Jahr, W. Redyk, F. Gralewski, K. 
Wiszniewski, Bartmański i Sp., L. 


a HN OKRE: opole i © terye) bośniackie i brnsamskie na tualety balowe, wizytowe i letnie. 
Sp., J. WiEzniówkki | Sp., J. Kie- || © Wszystko oryginalne wsehodnie. 1775 9 0$ 


mensiewicz, J. Reim i Sp., Roman 
Drobner, St. Rożnwski, — w Bo- 
chni: Stanisł. Pawłowski, Jan Mi- 
chnik, — w Nowym Sączu w apte- 
kach: R. Jakubowski, L. Georgeon; 
w drogueryach: T. Kwieciński, D. 
Klausner, -- w Rzeszowie: w aptece 
A. Karpiński; J. Kołodziejowski, 
Paulina Briinner. 1466 80 | 


oszukuję pokoju 


jwalerskiego, nieumeblowanego, zu- 
mie oddzielnego t. z. bez połączenia 
dalszemi ubikacyami, w okolicy ulic 
gioj, Pędmienów, Krowoderskiej. — 
głomienia z podaniem ceny pod lit. 
R.“ do Administracyi „Głosu 
Narodn*, 82109 4 5 


a iaa a a aE KIL. 


DOM MUROWANY * 


Bowy o 4-ch nbikacjachii dużych 4 

piwnicach, sa Wi ia w Zakrsu- $ 

WEU, — z powodu zupełnego 
wyjazdn z Krakowa i 


Powyższe artykuły w wielkim wyborze i od najniższych cen. 


0©0000000000000000000000 


MARKA OCHRONNA. 


Odanaczone na Wystawie krajowej w r. 1894 
dyplomem honorowym e. k. Ministerstwa handlu. 


xk! b.) 


Krajowe Te warzystwo 
tkackie 


„PRZADKA“ 


W KROŠSNIE 


poleca Szan. P. T. Publiczności swego wyrobu 
czysto lniane, sławne z dobroci, ręcznie tkane 


aa płótna Korczyńskie waza w 
i Bieliznę stołową o wzorze kostkowym i adamaszkowym 


oraz dostarcza kompletne i najtańsze 


WYPRAWY ŚLUBNE. 


Zamówienia nadsyłać prosimy wprost do Krosna, (poczta, 


2 
© poleca wyroby ręczne perskie, tureckie, indyjskie, $!' 


o 


Zdolnego subjekta 


i ehbłopaemka do nauki posznkuje 
ouisornia Rosiewicza w Przemyśla. 
2083 6 6 


| PANNY 


z dobrego domn, uzdolnione w ha- 
fcie kolorami i złotem, znajdą na- 
tyehmisst umieszczenie w pierwszo» 
rzędnej pracowni robót kościelnych 
we Lwewłe. — Zwraca się koszta 
podróży. — Zgłoszenia adresować 
pod: Praca 12 Lwów poste re:tante. 


3133 8 6 | 


W najgłębszej pokarze 
xo łzami w oczach ndaje się do serc iito» 
ściwych wdowa po nauczycielu indo- 
wym, cmigraneie. lat 30 kilka. Wyni- 
szczona 1l-letnią chorobą mej córki se- 


Grabówka: 5 pokoi, 2 werandy, 
kuchn'a, drewutnia w ogrodzie. 
Adasiówka : Pokoje pojedyncze Rie 
większe mieszkania z całem miyy- 

maniem. 

Zalesie, ul. Jagiellońska 16: 3 kak 
2 pokoje, weranda, kuchnie, oge- ~ 
dex. 

Willa pod Krakowem w $woszowicach 

Sklepy: pl. Dummnikański 4, Grodałm 
50, Ryner 13, 18, Floryańaka 38, 
Wielopole 13, Braeka 6. Poselska 9, 
Pijarska 2i, Sklep frontowy w ho- 
teln Saskim, Sławkowska 6, Kar- 
melicka 7. Rakowiaka 5, Ogrodo- 
wa 3, Poselska 30. 

Pracownia malarska, Wczka 
18. i 

Pokój 4x moh'ami lub bee: Süre- 
szewaziego 9. Sławkowska 15, Mae 
toryka 10, Radziwiłowaka 6, Iabła- 
rowskish 7, Grodzka 43. Pędzieków 
17, kMsóza 8, Kanonicza 10, Stra- 
dam2, Pawia 8, Rakowicka 8, By 
nek 43, Lzbicz €8, Sobiaskiege 17, 
św. Jana 30, Kapnzyńska 3, Pod- 
wale LO. 


minarzystki, na czem zakończyła życie. | 2 pokoje z meblami lub bea: Sia» 


Dziś liczą tat praeemlo 70 a od 3 lat 
od śmierci maj córki mało opuszczam 
łoże boleśsi a jestem tak nieszczęśliwą 
że nie mam nawet na niezbędne po- 
trzeby do życia. Często nie staje mi 
nawet suchego kawałka chleba, aby się 
pożywić. W tej strasznej niedoli. nie 
mając z nikąd najmniejszej pomocy, 
zwracam się do sere litościwych i bła- 
gam na miłosierdzie Boże o litość i 
wsparcie a za doznane miłosierdzie go- 
rące modły wnosić bądę do Królowej 
Nieba u OO. Karmelitów w kaplicy na 
Piasku o zdrowie i błogosławieństwo 
dia moich Dobrodziei. 


Z głębokim szacunkiem 
Rozalla Wicberek, ul. Czarnowiejska 21. 


~ mm aen maere 


Doskonale odtiusseza i odkaże 

skórę, zapobiega wypadaniu wło- - 
sów, Wzmacnia ieh pozost. 

Do nabycia w zasobniejszych 


© | aptekach, drogueryach i składach 
erfam | 


1787 
Główne składy we Lwawie: g 
{Hy Mikolaseh ; Kraków : Rolm 


- 


m zz 
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ODEZWA 


do serc miłosiernych! 


OSOBA z dobrej rodziny, wdowa po 
Wyższym oficerze wskutek nieszczęścia 
i choroby jest w bardzo opłakanem po- 
łożeniu, prosi litościwe serca o jaką 
kolwiek pomoc. Może kto się zlitnje 
i da jei obiad albo kolację a Bóg sto- 
krotnie wynagrodzi. Bliższych informa- 
eyi udzieli Administracya „Głosu Na- 

Todu“ ulica św. Krxyża Nr. 7. 
B365 4 0 


Osoby inteligentne 


wymowne, mające znajomości w świe 
cie przemysłowym znajdą zarac zaję- 
cie przy zbieraniu płatnych adresów, 
na proceut. Zgłoszenia osobiste od 8 
do 10 rano lnb od % do 3 popołuduin 
do Redakcyi „Księgi Adresowoj*, Kra- 
ków, Floryańska | 8 I piętro. 
2023 5 0 


a | 


jja 


rowiślna 87, Karmelicka 36. Rynex 
11, Garncarska 8, Grodzka 71. Stas 
rowiślnia 12, Siemirałzkiego 9, Zy- 
blikiewicza 10. 

Pokój przedp. i kuchnia: pl. Matejjgi 
1, Bernardyńska 9, Karmelicka 44. 
Czysta lia ogrodowa 8, Szlak 8t, 
Garbarska 15, św. Krzyża 5, Kros 
wodęrska 23, Retoryka 10. 

% pokoje, przedp, i kuchnia: Piac 

św. Magdaleny, Czarmowiejeka 59, 

Michał 'wskiego 12, Basztowa 19, 18, 

pl. Matejki 1, Zwierzyniecka ab, 

Czysta 11, Michałowskiego 11, Ger- 

truiy 5, św. Jana 13. Senacka 9, 

Retoryka 13, Szewska 7, Poselska 

%0, Pawia 8, Zygmuntowska 10, Bae 

dziwiłłowska 9, 5. 

pokoje, przeży. i kuchnia: Krita 

pnicze 10. Dietaowska 74, Mieba: 

śowskiego 18, Zwierzyniscka %, 

Sieniradziowgu 13, Stndancka 2, mad 

Rulawą +, Straszewskiego 8, Ger- 

trudy 7, Garbarska 4, Karniki 6, 

Czysta lla, Garntarska 8, Radsi- 

wilowske 5, Zwierzyniecka 31, % 

Garoeerska 17, Grodzka 87, Bet- 

nardyńska 9, Smoleńsk 24 Beto- 

rykalz, Floryańska 32, Kanoniena 

36, Podwale 1, Rakowicka 3, 17, 

Smoleńsk 23, nad Rndawą 21, Sta- 

chowskiego 19, Szlak 94, 16, Kra- 

polłeza ŁU, Krowodersks 36, 44, 30, 

58, Zwierzyniecka 9, 20. Jabłonow= 

szich 7, Czysta 1la, Karmelicka 41, 

Poselska %0. 

pokoje, przed. * kuchnia: Ja- 

płonowskich 18, Michałowskiego 14, 

pl. Groble 14, 17, Zielona 7, $- 

dencka 7, Smoleńsk 21, Szewska 9, 

Podzamcze 22, Siemiradzkiego Ba- 

torego 16, Sobieskiego 7, Bracka 8, 

Czysta 7, Diemiratzkiego 6, plae 

Matejki 1, Jabłonowskich 7. Karme- 

licka 44, 48, Straszewskiego 5, Boze 

nardynaka 9, Karmelicka 81, Qer- 
trndy 5. Starowiślna 28. Zyblikie- 
wicza 10, Krowoderska 30, Zwie: 
rzyniecka 18, pl. Matejki Jabłonow- 

skich 14. 

pokoi, praedp. i kuchnia: Kano- 

nieza 16, Basztowa %, Warszęw= 

ska 3, Batorego 6, Karmelicka 46, 

Garncarska 14, Kopernika 2, Pod- 

zamcze 14. Karmelicka 44, 46, Lu- 

bicz 36, Batorego 26. Lmbicz 38. 

pokoi, przedp. i kuchnie: Bato- 

rego 4. Św. Jana li. Pańska 7, 

Krupnicza 18, Studencka 14, Fle. 

ryańska 6 Czysta 3. 

7 pokoi: św. Anny 8. Swaszów= 

skiego 2, Warszawska. Zacisze 5. 

Gertrudy 7. Wolska 14, Czanowiej- 

ska, 6. 

pokoi: Kropuicza 8 Warszawska. 

Straszewskiego 1. Krupnicza 10, św. 

Marka 5, Kopernika 13. 


10 pokoi: św. Jana 11. 


8 


| jost bardzo tanio do | 
| sprzedania. 1750 


Wiadomość : Andrzej Szafraniec, 
majster szewaki, Kraków, ulica 
Stolarska L. 18, u właściciela. 


w Krakowie 


s powoda słabego zdzowia właścisźnia 
do spraedania Wiadomość w Admin. 


RZ 
SKLEP WIKTUAŁÓW 


„Glom Rszadu'. 1920914 


Parcelacya 


dóbr Latoszyn extery kilometry od miasta i staeyi 
kolejowej Dębica. 

Grunta pazenne. Budulee z własnych lasów tani. Hipoteka ezystą, 

tak, że kto kupi, zostanie zaraz jako właścicići zaintabalowanym, 

może się marag budować, a tegoroczne plony należeć będą juń 

de niege. — Kaneelarya pareelacyjna zaajduje sie we dworze, 


telegraf i stacya kolejowa w miejscu). — Próbki i cenniki na żądanie 
wysyłamy franco odwrotną pocztą, 1941 5 0 


| a Księgarnia katolicka i Artwarma 
Bez kapitału L. Ba dkowski w M, 
i bez znajomości fachowych każdy mo- ul, Świętokrzyska L. 10 


że otrzymać unatępstwo karmy- | posiada dzieła rmadkie i wycnarpane; 


sme. kuł wszędzie i tatw i , a infr j udsiela atnie Wł. Lewieki w Latoszymie 

TEREN" | AD-TES C=" aid a any 
owzoni a r wiss $ % 

niwtręcyi dom Narin 196 0 1728 2 12 s 


SECZĘŚĆ BOŻE! mM. Lewicki] 


} 


krt 


' FARBY OLEJNE 
de wycia gotowe, szybko schnące, és pomalo- 
= wania werend, altan, cgrodzeń, sztachet, schodów, 
olico, podłig, ścian, sufitów, wozów, bryczek, 


terentasów it. p. 


| Farby, Lakiery do podłóg 


' Lakiery emzitowe firmy 


' Lakiery, Pasty i Kremy do odna- 
i wiania i odówieżania kolorowych bucików 
. Farby do farbowania materyj 


Farby do piór 
Lnkiery na kapelusze 


AINES NINIS 


CERATY i LINOLEUM 
Rogóżki — Chodniki 
E oro 


la Czerwiec! 
"Księgarnia Katolicka 


Dra Wadya. Mikowskiego 


w Krakowie 
śe. Jama L. 6 (Hotel Saski) 
poleca : 
Crotmowska M. kr. — czytania 
f rommyślenia na cześć Serca Pana Je- 
zusa 1904. Coua i K. 
Lltfekure ks. — Miesiąc czerwiec 
składający się n trzech noweu i trzy- 
duiestodnicwsgo, nabożeństwa o życiu 
« armętrznem Ctrystnsa. Z 107 wydań 
Aane opracował ks, R. Bembielińaki. 
Cena K. 260. 
Frekop O. Eapuoyn. — Miesiąc 
HM. Serca Jezusowego (jedyne wydanie 
wielkim drukiem, więc dla osób 
słabego wzroku :zczególniej dogodne). 
Sema w oprawie w płówwo angielskie, 
a fat. K, 2, 
Na porto każdej z tych książek należy 
dołączyć 45 hał. 1766 


— 


Wielbiciele 
i Gzeiciele Maryi! 
W czasie jubileuszu 
 „Niepokalanie Poczętej“ 
_ pamiętajcie 
1 Grace Lonrdońskiej i 
L wPorąbce uszewskiej. 
Do wykończenia potrzeba 
t jeszcze 10 tys. koron. 
< Datki przyjmuje Komitet 
yadowy Groty w Porąbce 
nszewskiej. 2065 


| aut 


Masło dworski 


deserowe | kuchenne 

e isleg świeżo, w Bazarze spòżyw- 
am Michała Nodzeńskiego, 
Kraków, ul. Floryańska L. 40. 
Wysyła na prowioczę odwrotnie ra 
zaliczką. 2146 I 14 


HANDLOWIEC 


x dmiała korzennego i win dobrze po: 
lecony, pragnie obją! posadę kiero- 
«nika handlu, lub sterszegu pomocni. 
ka Wiadomość w Admistracyi „Głosm 


Nar-du*. 2144 1 6 
ZERDUGDEBEO 
Do sprzedania 


majątek ziemski © 


0 
9 
0 


we wschodniej Galicyi 


46 minut od stacyi bol jowej, obszaru 
3618 morgów w czem ]bLQ0 mrg lasu, 
śliczny palac, tartak, młyn, zajrcwa- 
drone światło elektryczne, Budynki 
gowpodaroze prawie nowe, poczja i te 


0 
0 


legra w miejson. Cena 670.000 zir. |] 

ićnł potrzebny de 300 
mA zżr. Bliższej wiudcmości 
mdnie ns 


taw Stzycharwki „Głos Na- 
rodu, Kraków. 2142 1 10 
n GD OGUECREG 

SA 


KŻ my Yi Ak JE 4 


Siedmioletni ckłopczyk 


ndrewy i ładny, z powodu braku utrzy. 

mania de oddania za swoję. 

Ada wokaże admiuistracya „Głosu 
Narodn*, 


e" Dr. Antoni Beaupré. 


s „GŁOS NARODU". 


COO00000001000000000 


do prowadzenia dużego ogrodu pałacowego, kwiatowego 


dectw, których się nie zwróci. 


O MAGAZYN HENRYKA SCHWARZA w Krakowie 


dzierżawy majątku w dobrej glebie | nerwowe przypadłości, niech zażąda e 
ua przystępuysh wsarunkich. Uferty 
àla „Roinika*, 


„WSPIERAJMY CODZIEN PRZEMYSŁ OJCZYSTY". 


„GŁOS NARODU”. 


Nr. 145 


Lawn tennis — Krokiety, Kule, Kręgle — Przyrządy gimnastyczne ogro- 
dows — Huśtawki — Balony I pHki gumowe. — Hameki dla dorosłych 
dzieci — Przybory do rybełowstwa. — Ceuniki na żądanie darmo i opłatnie. 


Rynek 37 Kraków Linia A—B 

polecają po cenach najtańszych 

Preszek „Amdela* i „TFacherlinć przeciw owadom, Papier, Lep, 

Siatki na okna przeciw muchcm, Naftalina, Karfora, Papier naftalinowy, Liście 

perztlowe, Pieprz biały przeciw melim. — „Nowość“: Wing-Ting tynktura na 

płuskwy — „Nowoćć*: „Fachsol* tynktura aa plaskwy — „Nowoćć*: „Fuchaol* 
proszki ua karzkony, srwaky, pchły — Pignlki na szczury | myszy, 


„Marx“ 


pożyczki amortyzacyjne polecamy 


wszotzędne instytucye finansowe w Bu- 

dapeszcie i po za granicami aż do 5/4 

wartości szacunkowej na I. i IL. miejsce 
od 15 do 65 lat. 


Kredyta osobista dla duchownych, 


az OfiCETÓW , urzędni- 
ków rządowych i prywatnych, kupców, 
przemysłowców, z poręczeniem lub bez 
na 1—15 letni czas trwania, szybko, 
pewnie i dyskretnie. 


Pokrycia dla bankowych i prywatnych 
długów. 


Meller Lajos és Társai 


Bankcommission 
Budapest, VI., Dávid-uteza 15. 
(Firaa protokotowana). 
(0 markę na odpowiedź nprasza się). 


W majątku Mniszek 


poczta Mniszek (Węgry) na Granicy 
węgierskiej cbok Piwnieznej koło Po- 
prad, są mieszkania do wynaję- 
cia od Ł pokoja z knchnią sż do 6-cin 
pokoi z kuchnią i z ogrodami, Jest 
również dwór piętrowy, cbejrujący 
14 pokoi i 4 kuchnie. Ceny bardzo ni- 
skie na sezon, wraz z opałem i meblami, 
od stacji kolei Piwniczna ? kiłowetry 
Bliższych informacyi udzieli sa miejscu 


38139 172 


OQOOO0OQGOO0O0O0bCOOCGOOOOO 
ZAWIADOMIENIE. 


Piotr Szufa 


ma zaszczyt powiadomić Szan PP. Odbiorców, że w celu 
dogodności powiększył i przeniósł swą 


IŚ „PNI Ki 


na ulicę Szewską L. 4 w Krakewie. €| Kraków, Rynek L. 8 
Mając dłuższą praktykę i wyższe wykształcenie 


2 


Tocai 
w swym fachu, jestem w stanie zadowolić wszelkie w dobrych oai i po ch 
wymagania. konkurencyjnych 


Dziękując za łaskawe względy Szanownej P. T. Klien- 
teli, polecam się nadal i pozostaję pełen poważania 


PIOTR SZUFA Ś 


2072 3 6 Kraków, ul. Szewska L. 4, parter. 


OOOO0CO0OSC0O(OOOCCOOO 


Kancelarya główna: He, Potockich w Krzeszowicach pod Krakowem 
poszukuje ogrodnika 


Podszewki 
bawełniane I półjedwabne, 


Atłasy, Perkale, 


Hafty szwajcarskie 
i cweskie. 


Lipca b. r. do objęcia 


owocowego, ze szklarnią, cieplarnią, ananasarnią i figarnią. 


Do podań należy dołączyć curriculum vitae i odpisy Świa- 
2088 6 8 


BGDGOGGOG©OG-CG QGGGGOGOGGg— 


SKŁAD KOMISOWY o 


F PŁÓTNA % 


ze stynnych fabryk Langerowskich 
tndzież stołową bieliznę, chustki do nosa, ręczniki i t. p. 


również Svyrtyngi w gatunkach doborowych 
poleca : 1847 6 8 


2148 1 2 


0% 


r 


ulia Gredzka 12; tel. 43. 
Ceny fabryczne. Próbka 1 cenniki na żądanie opłatnie. 


©>O>>©©>> ©0000 OOOCOOCCCOCOD 


| EPILEPNYA. 


Kto cierpi wa padaczkę, kurcze i inne 


Solterskiej, Vio 


lecznicze jak: 


Poszukuję 


tem broazury. Do nabycia darmo i o- 
płatnie przez privli. Schwanen-Apotheks 
Frankfurt a. M. 1464 1 53 

Redaktor odpowiedzialny: Dr. Antoni Boaupró, 
Papier z fa>rykj: Bravi Fiałkowskich w Bielsku. 


poczta Kocmyrzów pd 
Krakowem 4105 3 2 


FAR 


Cement, Gips, Wapmo hydrauliczne, 

Płyty izolacyjne — Antimerūlion — Car- 

bolineum — Exieator — Tektu 
amołowe do pokrywania dachów 


Smołowiece gazowy i drzewny — Farby' 


BY DO FASAD 


Spluwaczki oraz inne Środki desinfekcyjnń 
Srodki do czyszczenia 
Płaszcze 
Plachty nieprzemakalme 
Kalosze rosyjskie 1762 


W podpisanej Kasie 


Posada lekarza. 


Wiadomości udzieli naczelnik Kasy chorych, do któ-- 
rego też należy nadsyłać oferty. 


Ber Vorstand der Betriebskrankenkassi 


der Golleschauer Portland-Cementfabrik. | 
0|3KIK WERKE JEIK IE AOKIK KOKIE AGIOKIK 


Rządowo w uprawniona 
Fabryka wód mineralnych sztnemych i spoeyalayoh logaiczych 
K. RZĄCA i CHMURSKI 


w Krakowie, uł. św. Gertrudy L. 4, 

wyrabia pod koutrulą nuimisyj Przemysłowej Towarzystwa Leksrskiego 
krak., rolesone prees tot Towarzystwo 

WODY MINERALNE SZTUCZNE 
odpowiadające składem chemicznym wodom: Biliúskieh Gleskachierckiej 
, Marienbadzkiej, Homburg, Klesagsu, tndzioż spoeyalne 

itową, bromowę, jod 
JR minerajco normalne x przepisu Prof. 1 i 
x eząstkowa w aptekach i drogueryach, — Cenniki ua żądanie darmo. 


FAE EK IKIIKIK DEAE HEE AE ESEME A JE AEGEE KIE. 


W drukaraj W. Korneckiego w Krakowie. 


er 


firmy Kronsteloora 


na dachy 


sukien z plam 
gumowe 


PANIENKI 


mczęszczające do sukół publisen 
znajdą pomieszczenie i rodsicielś 
opiekę u Ludwiki Pukowskiej, wdo 
po prof. gimnazyalnym 2188 1 : 

w_Krakowie ul Wiślna I. 4 I. p. 


MAGAŻYN KÓD. 


J. Pollerowej, Kraków ul. Grodzi 
liczba 3, przyjmie pannę uzdol 
nioną w modniaratwie od sezonu j 
+ ` siennego. 2136 1 


POCZTA 


3/4 Dębie koło Dobczyc do zamian 
na inną shoe Roles Zyłoszenia tamto 
4 Yi 8 


pierwszorzędu 
pensyonal W Zakopanem 


w jax najlepezym punkcie bardzo do 
brze prosperująoy jest wraz z całyn 
urządzeniem z powodou ałahośsi wła 
ściciela de sprzedania >srat. K 
pita? potrzebny 400 koron. Wiado 
mcści udzieli Gustaw Mtr;char 
ski, „Głos Naroda“, Krasów. 
2140 1 Š 


Poszukuje się do kupienia 


polwarczh 


kilko lub kiiknnasto morgowego, 


w zdrowej górzystej okolicy, przyda» 
tnego na letnie tmiesukanie. z deme 
mieszkalnym lub bes, blisko stacyj ko- 
lejowej, nie dalej, jak # lub 3 godsin;: 
drogi od Krakowa, Zgłeszenia listown* 
do Admin. „Głosu Narodu* pod 1994. 
Prśrednictwo wykluczone 1994 6 10 
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chorych jest z dniem 16: 


E 


1768 


$elazistą, kwaźną oras wody 
aworskiego. — Sprzedaż 


